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LWOWSKA
WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU

Cany prenum eraty:
We Lwowie bez dorę^ 

czema do domu 
z dostaw ą do dom u

N a prow incji z prze^ 
syłką pocztow ą . .

Z agranicą . . . .

mies. zł. 2 ‘—, kw art. — 
mies. z ł.2 '40 , k w a rt Za­

mieś. z ł.2 '40 , kwart. 7' — 
mies. zł. 5  —, kwart. 1 5 ’—

Num er telefonu 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 -1 7 . 

Konto PKO Lwów 
N« 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
L W Ó W . U L . Z IM O R O W IC Z A  15 I .  p .

Listy należy frankow ać. — R eklam acje 
otw arte w olne od opłaty. 

R ękopisów  nadesłanych  nie zw raca się.

C E N A
NUMERU

1 0 gr.

Ceny ogłoszeń:
Za I wiersz milimetr . (61/* cm. szer.) w zwykłych og łoszeniach  
f lr .  10, w nades łanem  i w nekro logach  g r . 50, w kronice ,  reper­
tuar, dział gospodarczy ,  paski w tekście  g r .  TO, pod nagłów­
kiem na pierwszej s tronie  *1. V — .  Tabela ryczne o 50 p rc. dro­
żej, Za jedno s łow o w drobnvch ogłoszeniach g r . 10, Kupno 
i sprzedaż słowo g r .  12, m atrym on ia lne ,  ko re spond inc je  
prywatne słowo g r .  20, dla p o s zu k u ją c y ch  p ra cy  g r. K  
Z zastrzeżeniem miejsc za p r c . Zagraniczne o 50 p rc . drożej.

PO PIĘTNASTU 
MIESIĄCACH.

Piętnaście miesięcy mija od chwili, 
k iedy H iszpania zaalarmowana została 
i w strząśnięta m ordem  politycznym, 
popełnionym  na osobie przywódcy 
prawicy hiszpańskiej, posła Calyo Sos 
tein. W yw oiane przez tą zbrodnię obu 
rżenie było tak  wielkie, że należało li* 
czyć się z najpoważniejszymi następ* 
stwami. Istotnie w parę dni później 
v ybuchło na terenie M arokka hiszpań 
skiego a potym  w samej m etropolii 
pow stanie wojskowe, na czele którego 
stanął jeden z najmłodszych genera* 
łów hiszpańskich, Francisco Franco.

Piętnaście miesięcy mija od chwili, 
k iedy rozpoczął się przelew krw i brat* 
niej, trwający nieustannie do dziś. Od 
tego czasu H iszpania pławi się we 
krw i a Europa żyje jak  na wulkanie. 
O d pierwszej niemalże chwili powsta* 
ło bowiem niebezpieczeństwo, że pożar 
hiszpański rozszerzy się

Wewmętrzny konflik t hiszpański 
przez swoje olbrzymie rozm iary nie 
nrogł oczywiście nie naruszyć całego 
sp lo tu  interesów, zbiegających się i 
krzyżujących na  półwyspie Pirenej* 
skiin. Francja nie chce, aby w zachód* 
niej części M orza Śródziemnego usa* 
dow iły się bazy m orskie W łoch lub 
Niemiec. Anglia boi się o swoją drogę 
do Indyj i panowanie na G ibraltarze. 
Niemcy i W łochy zainteresowane są W 
tym, aby wrogie im siły bolszewickie 
nie doznały dzięki H iszpanii wzmóc* 
m enia, podczas gdy odw rotnie bolsze* 
wizm moskiewski wytęża wszystkie 
swoje siły, aby sprawdziła się przepo* 
wiednia Lenina.

Poza tym  w dramacie, k tóry  rozgry* 
wa się na polach walk H iszpanii nie* 
małą rolę grają interesy ekonomiczne 
wszystkich niemal wielkich mocarstw. 
Każde z nich niezależnie od swych po* 
sunięć politycznych stara się zapewnić 
sobie szereg korzyści gospodarczych i 
handlowych

A co będzie dalej?
Dziś w ręku gen. Franco znajdują się 

terytoria dwa razy większe, niż zie* 
mie, znajdujące się w rękach rządu. 
W e władzy gen. Franco znajdują się 
również zamorskie kolonie hiszpań* 
skie i wszystkie jej wyspy. Tereny, 
znajdujące się pod władzą gen. Franco 
nalężą d o  najżyźniejszych ziem Hiszpa 
nii. Panuje na nich zupełny spokój. 
Adm inistracja została zreorganizowana 
i w tej chwili funkcjonuje już nor* 
malnie.

A mimo to gen. Franco nie jest je* 
szcze uznany ani za szefa rządu prawo* 
witego H iszpanii ani naw et za stronę 
prowadzącą wojnę — przez większość 
państw  europejskich.

I mimo wszystko całkowite wygnie* 
cenie wszystkich gniazd oporu czerwo* 
nych trwać może dosłownie jeszcze la* 
ta, biorąc pod uwagę pozostające do 
zdobycia tereny oraz zimowe pauzy. 
Ponadto w hiszpańskiej w e n ie  domo* 
wej nie ma, jak dotychczas, załamania 
się ducha u obrońców bez względu na 
to  czy są oni białymi czy czerwonymi. 
Jest natom iast wielka po obu stronach 
niezdolność do działań zaczepnych, co 
^azern przewleka wojnę ponad wszel* 
kie przewidywania.

T ak więc po piętnastu miesiącach 
walk daleko jest jeszcze do rozstrzyg* 
nięcia. Możliwe jest, że w wyniku po* 
rozumienia między stroną narodow ą a 
Anglią i Francją H iszpania w końcu 
nie będzie ani bolszewicka ani faszy*

Europa będzie faszystowska.
Rzym. 7. 10. (PA T.) „Popolo d ‘Ita* 

lia‘‘ ogłasza artykuł, przypisyw any 
szefowi rządu i kom entowany w ko* 
łach prasowych jako odpowiedź na 
pewr.e głosy prasy zachodnio*europej* 
skiej, jak również na mowę, wygłoszo* 
n f  ostatnio przez prezydenta Roose* 
velta.

A rtykuł ten, zatytułow any „Europa 
i faszyzm", nawiązuje do wypowiedzią 
nych w Berlinie słów Mussoliniego, że 
„jutro Europa będzie faszystowska", 
omawia spiaw ę propagandy faszyzmu 
i rozpowszechnienia jego w świecie.

„W iele państw  — pisze dziennik — 
przyłącza się do tych mocarstw, które 
wszczęły ruch odrodzeńczy. Taponia 
n. p. nie jest formalnie faszystowska, 
ale jej antybolszewick.e stanowisko.

kierunek polityki zagranicznej oraz 
charakter narodow y pozwalają zali* 
czać ją do państw  faszystowskich. Row 
nież Brazylia wyswobadza się z prze* 
starzałych doktryn lS=go wieku, a w 
Europie wiele państw kroczy już po 
drodze faszystowskiej . „Każdy naród 
— pisze dalej „Popolo d ltalia — po* 
siadać będzie swój własny faszyzm, do 
stosowany do warunków  danego kra* 
ju. N ie ma i nie będzie natom iast fa* 
szyzmu w formie standartow ej, prze* 
znaczonego na eksport. Istnieje zespół 
doktryn, metod i doświadczeń, a zwła 
szcza osiągnięć realnych, które powoli 
przenikają do wszystkich państw  euro 
ptjskich i które stanow ią nowy czyn* 
nik w dziejach cywilizacji".

Stanowisko Japonii.
Tokio. 7. 10. (PA T .) Przedstawiciel 

m inisttrstw a spraw zagranicznych, ko* 
mentując wczorajszą mowę prezydenta 
Rooseyelta, oświadczył:

Świat został srw orzony dla całej ludz 
kości. 1 rudno jest utrzymać pokój, 
dopóki nie będzie zniesiony nierów ny 
podział dóbr między narodam i. Japo* 
nia nic domaga się równości jako swe* 
go prawa, gdyż idea prawa na Zacho* 
dzie nie da się pogodzić z pojęciem 
sprawiedliwości tak jak ją rozumieją 
ludzie W schodu.

Japonia żąda sw obody ruchu dla 
swej wzrastającej wciąż ludności, któ* 
rej ekspansja napotyka na trudności 
z wyjątkiem Stanów Zjednoczonych 
przez niehum anitarne ustawy. Ponadto 
Japonia domaga się sw obody pokojo* 
%vej ekspansji dla narodu japońskiego 
w Chinach i przypomina, że przeciw* 
stawienie się Chin siłą zbiojną współ* 
pracy z Japonią wywołało obecny kon 
flikt.

Apel Wielkiego Mufti’ego do państw
arabskich.

Jerozolima. 7. 10. (PA T.) W ielki 
mufti, ukrywający się ciągle jeszcze w 
meczecie Omara, jak donosi Ag. Reu* 
tera, zwróci! się rzekomo telegraficznie 
do rządów państw  arabskich, informu* 
jąc je o ostatnich zarządzeniach rządu 
palestyńskiego i prosząc o niezwłoczną 
interwencję u rządu brytyjskiego w ce* 
)u „zapewnienia spra%viedliwości Ara* 
bom palestyńskim".

Depesza ta została wysłana do króla 
Iraku, do króla Hedżasu Ibn Sauda > 
do imama Yemenu Jahji.

T on prasy arabskiej jest na ogół bio* 
rąc dosyć um iarkowany. W  pierw* 
szych komentarzach, jakie ukazały się, 
dzienniki twierdzą, iż pomimo akcji 
rządu zagadnienie arabskie pozostaje 
nadal pilne i wymaga słusznego roz* 
wiazania.

Doniosłość przemówienia Rooseyelta.
Paryż. 7. 10. (P A T ) Ostatnia mowa 

prezydenta Roose velta uważana jest 
przez paryskie koła polityczne za wyda* 
rżenie o kapitalnym znaczeniu. W  Pa* 
ryżu zwracają uwagę na to, iż od czasu 
W ilsona żaden prezydent Stanów Zjed* 
noczonych nie podkreślił w tak jasnych

W Z R O ST  O B R O TÓ W  BANKO* 
W Y G H .

W arszawa. 7. 10. (PA T.) Łączny bi* 
lans surowy banków  prywatnych i do* 
mów bankow ych na dzień 1 września 
1937 r. w porów naniu z bilansem tych 
instytucji na dzień 1 sierpnia b r. wy* 
kazuje zwiększenie się sumy bilanso* 
wej o 6.3 mil. zł

stow jka na wzór niemiecko*włoski, 
lecz napraw dę hiszpańska, dająca gwa* 
rancje utrzym ania rów now agi na Mo* 
tzu Śródziemnym. Ale są to  jeszcze od 
ległe perspektyw y. T ymczasem dalej H i 
szpania spływać będzie krwią, utrzy* 
inując całą Europę w stanic niepokoju

L.

t słowach solidarności Stanów Zjednoczo 
nych z resztą świata.

Korespondent „Petit Parisien" w Je* 
peszy z Nowego Jorku twierdzi, że 
przemówienie prezydenta Roosevelta 
miało przede wszystkim dwa główne 
cele: z jednej strony miało ono służyć 
za ostrzeżenie, że prezydent St2nów 
Zjedn. bezsprzecznie staje po stronie 
państw zagrożonych w ich integralno* j 
ści terytorialnej, z drugiej zaś strony 
miało ono na celu otwarcie oczu wielu 
Amerykanom i zwrócenie uwagi opinii 
Publicznej, iż Stanom Zjednoczonym 
nie udałoby się pozostać na uboczu 
w razie wybuchu nowej wojny.

W  Paryżu podkreślają równocześnie, 
iż mowa prezydenta Rooseyelta ma 
tym  większe znaczenie, iż pozostała 
ona wypowiedziana właśaie w tvm ,mo 
mencie, gdy kwestia ewentualnych ro* 
kowań, związanych ze sprawą t  is^pan 
ską, budzi tyle namiętnych polemik 
oraz gdy wywołana na terenie genew* 
skim debata w sprawie konfliktu chiń* 
sko*japońskiego doprow adziła do u* 
chwały, potępiającej akcję wojskową 
Japonii i w Chinach.

Z A K O Ń C Z E N IE  SESJI ZGROM A* 
D Z E N IA  L IG I N A R O D Ó W .

Genewa. 7. 10. (PA T.) Os.em nasta 
sesja Zgrom adzenia Ligi N arodów  za* 
kończyła się wczoraj po południu, nie 
została jednak — stosownie do rezolu* 
cji w sprawie konfliktu chińsko*japoń* 
skiego — uznana az oficjalnie zamknię 
tą i przewodniczący będzie miał moż* 
ność w stosownej chwili ponownie ją 
zwołać. Przedstawiciele N orw egii i Po* 
łudniowej A fryki — po zasiągnięciu 
opinii swych rządów  — wypowiedzieli 
się za projektem  rezolucji w sprawie 
konfliktu na Dalekim  W schodzie. Pro 
jekt ten został przez zgromadzenie bez 
dyskusji przyjęty.

M IN. R O M A N  U  PREZ. E ST O N II.
Tallin. 7. 10. (PA T.) W czoraj w połud. 
prezydent Estonii przyjął na dłuższej 
audiencji ministra przem ysłu i handlu 
p. Romana. N astępnie min. Roman w 
towarzystwie posła R.P. w Tallinie 
min. Przesmyckiego zwiedził najwięk* 
szą fabrykę maszyn „K rul“.

* * *
Helsingfors. 7. 10. (PA T .) Cała pra* 

sa stołeczna zamieszcza obszerne życio 
rysy oraz fotografie mm. Romana,

Z A M Ó W IE N IA  D L A  FABRYK.
Chorzów . 7. 10. (PA T .) Fabryka 

wagonów Zakładów  przetwórczych 
huty  „Piłsudski" otrzymała z Minister* 
stwa Komunikacji zamówienie na 20 
wagonów pulmanowskich, wartości o* 
koło 3 milionów zł.

Poza tym  fabryka otrzymała rów* 
nież zamówienie z Zarządu tn. W arsza 
wy na wykonanie 12 wagonów tram* 
waj owych.

K A TA STRO FA  SA M O L O T U  PASA* 
2ER SK IEG O .

Am sterdam . 7. 10. (PA T.) N a lot* 
nisku w Palembang (Indie holender* 
skie) wydarzyła się poważna katastro* 
fa H olenderski sam olot komunikacyj* 
ny „Specht", k tóry  znajdował się w 
drodze z Botawii do Amsterdamu, pod 
czas przymusowego lądowania w Pa* 
lembang z pow odu defektu m otoru zo* 
stał uszkodzony. Załoga samolotu, 
składająca się z trzech osób, poniosła 
śmierć na miejscu. Dziesięciu pasaże* 
rów odniosło rany.

W Z R O ST  D O C H O D Ó W  SKARBU 
PA Ń ST W A .

W arszawa. 7 października. (PA T.) 
Tymczasowe zamknięcie rachunków 
skarbow ych za wrzesień, czyli 6-ty 
miesiąc bież. roku budżetowego, wyka 
żują dochody ogółem w kwocie 
189.026 tys. zł., wydatki zaś w kwocie 
188.433 tys. zł. N adw yżka dochodów  
nad wydatkami wynosi zatem 591 tys. 
zł. Ponieważ 5 pierw szych miesięcy 
bież. roku budżetow ego przyniosły 
nadwyżkę w łącznej sumie l.b57 tys. 
zł., przeto nadw yżka od kwietnia do 
września r. b. włącznie wynosi 2.248 
tys. zł.

D ochody we wrześniu r b. były 
wyższe od dochodów , osiągniętych we 
wrześniu r. ub. o 13.733 tys. zk, przy 
czym wzrost wpływów z danin pu* 
blicznych i m onopolów wyniósł 11.7 
miln. zł.

W ydatki we wrześniu r. b. były 
wyższe cd wydatków we w rześniu r. 
ub. o kwotę okrągło 13.40C tys. zł.
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WiadoiMści bieżące.
CzwarteK

PAŹDZIERNIKA

Ju s ty n y  
Jutro: Brygidy 

W schód słońca 5’46
Z achód .  17'01

TEATR WIELKI.
Czwartek godz. 20 „Legenda".
Piątek godz. 20 „Legenda".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Czwartek godz. 20 ,Zalotnicy niebiescy"
Piątek godz. 20 „Zalotnicy niebiescy".

KINOTEATRY.
APOLLO. „Narodziny gwiazdy".
C A S IN O . „K ap.tan Taylor".
CHiMERA: „7 policzków, 7 całusów"
EUROPY: „Zaginiony horyzont".
KOPERNIK: „Zm choi1' wg powieści

Dołęgi Mostowicza.
MARYSIEŃKA: „Ślubowanie".
MUZA: „Księżycowa sonata .
PAŁACE: „Siódme niebo".
PAX: „Pieśń jej matki" z Marą Eggerth.
R \J : „Czarny anioł".
RIALTO: „Poświęcenie".
STYLOWY: „Zabronione szczęście1' i

rewia.
SWIT: „Władczyni ognia" i „Czu,Czir\.- 

Czau".
TON- „Jedna na milion",
UCIECHA: „Zamek tajemnic'1 i rewia.

CYRK STANlEWSKICH (ul. Pełczyńska) 
Reprezentacyjny oddział 20 światowych 

atrakcji.
Soboty, niedziele, wtorki, środy po 2 przed 
stawień a: o 4.30 po południu i o 8.JÓ

wieczorem.

— Dwa ostatnie przedstawienia „Legen* 
dy“ w Teatrze Wielkim. Dzisiaj i jutro 
dwa ostatnie przedstawienia arcydzieła po, 
czji St. Wyspiańskiego „Legenda" w wy» 
konaniu premierowej obsady z pp-: Zbie, 
rzowską, Machalskiin. Madalińskim i Szy* 
mańskim na czele, w inscenizacji H. Szic. 
tyńskiego, z ilustracją muzyczną T. Sypie, 
tyńskiego, w monumentalnej oprawie deko. 
racyjr.o,kostiumo\vei M. Różańskiego. — 
Ważny abonament II.

— „Zalotnicy niebiescy" znakomita kom. 
Marii JasnorzcwskicjsPawlikowskiej, grana 
będzie w Teatrze Rozm. dziś i jutro wiz, 
ciorem w doskonalej obsadzie z pp.: — 
Broahwiczówną i Fiche, Ostoią.Staszcu 
skim, Solarr.tyim, Borowym, Mierzejcw. 
skim i Borowskim, w reżyserii Janusza 
Warneckiego, jednocześnie odtwórcy iednrj 
z głównych postaci utworu. Ważny abona. 
ment III.

— Nifcdzifclnt popołudniowe przedsta* 
wienla po cenach zniżonych. — W naj* 
bliższą niedzielę 10*go b. m„ dane bę> 
dą popołudniowe przedstawienia po cenach 
zniżonych, które ■:-t ub. niedzielę obydwa 
teatry wypełniły po brzegi. W Teatrze W. 
przebojowa komedia muzyczna „Król włó, 
częgów", w Teatrze Rozm. arcywesoła ko* 
media R. Niewiarowicza „Gdzie diabeł 
nie może..."

KOMUNIKATY.

Nowe formy kredytów dla rzemiosła 
urochomił B. G. K.

W arszawa. 7 października. (PA T.) | 
2 początkiem bież. półrocza Bank G oj 
spodarstwa Krajowego zmienił nicktó* 
re zasady stosowane przy udzielaniu 
kredytów rzemieślniczych, co ułatwi w 
znacznym stopniu rzemiosła pełniejsze 
ich wykorzystywanie. Jak wiadomo, ko* 
munalne kasy oszczędności mają moż* 
ność zaciągania w Banku Gosp. Kraj. 
specjalnycn kredytów na finansowanie 
rzemiosła.

Pożyczki z tych funduszów udzielane 
są przez wyżej wymienione instytucje 
właścicielom warsztatów rzemieślni* 
czych za zabezpieczeniem wekslowym 
W ysokość ich sięgać może do 2 tys. zł. 
względnie do 4 tys. zł. na jeden war­
sztat rzemieślniczy w zależności od re* 
jonów  gospodarczych. Dotychczas po* 
dlegały one spłacie w okresie 6-ciu 
kwartałów, a w w yjątkow ych wypad* 
kach, za zgodą Banku G ospodarstw a 
Krajowego, w okresie 10 kwartałów.

Oprocentowanie pożyczek wynosiło 4 
proc., z czego instytucja udzielająca kre 
,dytu przekazywała Bankowi 2 i pół prc. 
Wsztę, tj. półtora procent zatrzymywała 
dla siebie.

W  tych w arunkach Bank Gospodar* 
stwa Krajowego, nie mogąc dokonać 
jeszcze dalszej obniżki otrzymywanego 
oprocentowania, przypadającego Banko

wi w wysokości 2 i pół proc., pragnąc 
zaś umożliwić rzemiosłu i drobnemu 
przemysłowi pełniejsze zaspokajanie je* 
go potrzeb kredytowych, zdecydował 
się po porozumieniu z miarodajnymi 
czynnikami podwyższyć oprocentowanie 
kredytu dla rzemiosła do 6 proc. W  ten 
sposób instytucjom rozdzielczym przy* 
pada 3 i pół procent, co zwiększa zna* 
cznie ich zainteresowanie w rozprewa* 
dzaniu kredytów .

Jednocześnie Bank G ospodarstw a 
Krajowego upoważnił instytucje roz* 
dzielcze do przyznawania w  szerszym 
zakresie kredytów  10*cio kwartalnych, 
które dawniej udzielane były tylko 
w w ypadkach wyjątkowych. Obecnie 
k iedy ty  te mogą dochodzić do  5C proc. 
ogólnej sumy kredytów  przyznawa* 
nych.

Kontyngent kredytów rzemieślniczych 
wyznaczonych przez Bank Gosp. Kraj. 
na bież. roh wynosi 10 milionów zł.

Jak widzimy z powyższych wyjaśnień 
zasady udzielania kredytów rzemieślni* 
czych z funduszów Banku Gosp. Kraj 
zostały bardziej przystosowane do po* 
trzeb rzemiosła, wobec czego opinie o 
trudnościach względnie formalnościach 
stosowanych przy kredytach rzemieślni* 
czych. nie znajdują uzasadnienia.

| DZIŚ KINO CASINO DZIŚ KINO CASINO

G A R Y  C O O P E R ,  H E N R Y  W I L C O X O N
w najnowszym filmie wytw. „Paramount" rez. H. Hathawaya, twórcy „Bengali" p s.

KAPITAN TAYLOR
E M O C J A ! S E N S A C J A ! E R O T Y K A !

Obywatelski Komitet dla ufundowania 
sztandaru lwowskim pułkom artylerii z i ,
wiadamia, że posiada konto czekowe w 
MKKO. Nr. 1303.

— Z kół ociemniałych żołnierzy,espe< 
rantystów komunikują: Po laz pierwszy w 
dziejach radiofonii nadana będzie opera w 
języku esperanckim. Będzie nią opera Sme 
tany „Pocałunek", którą w czwartek 7 brn. 
o godz. 22.30—23 nada radiostacja praska. 
Opera transmitowana będzie przez radio* 
stację lyońską na Francję.

— Odczyt poda dr. Wojciechowskiego. 
Staraniem Sekcj kulturalno*oświatowej Z i 
rządu Okręgu Związku Legionistów Pol* 
skich we Lwowie odbędzie się dnia 12 bm. 
o godz. 19*cj w sah Instytutu Technologi* 
czmego przy ul. Bourlaida 5 odczyt pre, 
zesa Okręgu Zwiąż ku Legionistów Polskich 
we Lwowie posła dr. Bronisława Wójcie* 
cbowskiego pt. „2*gi pułk ułanów Legio, 
nów Polskich1'. Wstęp dla uczniów 5 gro* 
szy, dla osób starszych 20 groszy.

— Studium Pracy Społecznej we Lwo, 
wie rozpoczyna W robotę 9 bm. nowy rok 
szkolny 1937/38 uroczystą inauguracją. W 
ramach programu inauguracyjnego odpra* 
wioną zostanie o godz. 10*tej rano w Ca, 
zyłice katedralnej uroczysta Msza św., któ* 
rą celebrować będzie przewielebny dziekan 
ks. prof. dr. Stępa. Po przemówieniach 
delegatów Min. Opieki Spoi. i WR. i OP. 
o,raz przedstawicieli władz i urzędów prof. 
dr. Zdzisław Steusing wygłosi wykład inau 
guracyjtny pt. ,Zwalczanie gruźlicy ze 
szczególnym uwzględnieniem terenu wiej, 
skiego".

— Liga małych matek. Kurs prowadzo, 
ny przez Tow. Opieki nad matką i dziec, 
kiem rozpc-zyna się we wtorek 12 bm. o 
8<>dz. 5„tej popoł. w lokalu Miejskiej Sta* 
cjd Opdekii nad matką i dzieckiem przy ul. 
Choraiczyzaiy.

~  Targ ogrodniczy we Lwo* 
7,ie.- ótkeja sądowniczo * ogrodnicza przy 
Małopolskim Twie Rolniczym we Lwowie 
urządza w dn ieh 8 - 1 2  bm. na placu T ir, 
gów => ihoJmch Pokaz — Targ ogrodni* 
czy. Otwarcie Bokazu*Targu nastąpi w dn. 
8 bm. tj. w piątek o godz. 12. Zwiedzanie 
odbywać się może w czasie od godz. 9*ej 
do 19*ej w pawilonach 3 i 32 na plam, 
Targów Wschodnich.

— Srow. Polskich Rzemieślników i Prze* 
mysłowców „Gwiazda*1 we Lwowie, ul.

Związek Strzelecki przystąpił 
do zbiórki żelaza.

W adowice. 7. 1C*. (PA T.) Zarząd i 
Komenda O kręgu Z.S. w Krakowie, 
doceniając znaczenie obrony Państwa, 
zarządził na terenie okręgu w czasie 
od 5 października do 5 listopada br. 
zbiórkę żelaza i innych metali na 
F.O.N., k tórą przeprowadzą poszczę* 
gólne O ddziały Z.S.

Zarząd powiatu wadowickiego przy*

stąpił do zorganizowania zbiórki na 
terenie powiatu wadowickiego nie tył* 
ko w wyznaczonym terminie, lecz po* 
stanowił zbiórkę tę kontynuow ać stale 
w powiecie.

Zarząd O kręgu Krakowskiego Z.S. 
wezwał do współzawodnictwa inne 
okręgi.

Wielk! sukces Wystawy Regionalnej 
w Przemyślu.

Przemyśl. (PA T .) W  sali Dom u Żoł, 
nierza otwarta została, jak już o tym 
pokrótce donosiliśmy, wystawa regio* 
nalna przemysłu, rzemiosła i rolnictwa 
polskiego Ziemi przemyskiej. W  uro­
czystym otwarciu wzięli udział pp. sta* 
rosta Remiszewski w imieniu p. Woje* 
wody lwowskiego, generałowie W acław 
Scaevolanowski, im. Duchowieństwa ks. 
prałat W ąsik, reprezentanci Izb Rolni* 
czej, Przem.-Handlowej i Rzemieślni* 
czej, delegaci władz, stowarzyszeń, u* 
rzędów i instytucyj. Przybyłych gości

Franciszkańska 7 uruchomia z  dniem 10 
bm. (niedziela) „DANCINGI",, które od. 
bywać się będą w bieżącym sezonie w 
niedziele i święta od godz, 5,tcj popol. 
Orkiestra jazzbandowa. Wstęp ściśle za 
kartami uczestnictwa, które wydaje sekre* 
tariat Stowarzyszenia codziennie od godz. 
19—20 wiecz. Dla PT. Akademików ce iy 
wstępu zniżone.

itWOMHCA MHEłSKA.
Pralnia w war tacie masarskim. Komisja 

sanitaxno*we.tcrvnaryjna przy udziale dele, 
gata Wydziału przemysłowego przeprowa* 
dzała kontr ilę warstatów rzeinickich i ma, 
sarskich. W jednej wytwórni wyrobów ma* 
sarskdch na ul. 7,adwórzańskiiej członkowi", 
komisji wpadlc do warstatu w _hwili, gdy 
w pracowni odbywało się wielkie pranie. 
W war«tarie znaleziono dwie balie, na sto* 
łach zaś, na których przerabia się mięso, 
leżała brudna biel zna. Właścicielowi tak 
przestrzegającemu hygienę odebrano kon» 
cesję na wyrób wędlin, a nadto sprawę 
skierowano na drogę sądową.

powitał imieniem Komitetu W ystaw y 
jego przewodniczący inż. Tad. Bystrzy* 
cki, k tóry  w dłuższym przem ówieniu zo 
brazował prace przygotowawcze Korni* 
tetu, a także cel i charakter W ystawy. 
Następnie powitał W ystawę, jako wło* 
darz miasta prezydent Leonard Chrza* 
newski, po czym zabrał głos star. Remi* 
szewski, który imieniem Rządu Rzplitej 
powitał W ystawę. Z  kolei wygłosił pię­
kne prztmówaeiiie gen. Wieczorkiewicz. 
W ystaw a obejmuje następujące działy: 
przemysł, handel, rzemiosło, rolnictwo 
i pokaz gołębi pocztowych i rasowych 
oraz drobiu. O sobny dział wystaiwy sta* 
nowią stoiska LOPP, L. M. i K. i PCK.

W ystawców jest około 120. W śród 
wystawców, rekrutujących się przeważ* 
nie z Ziemi przemyskiej, znajduje się 
też kilka firm  z innych stron Polski. 
Przed otwarciem wystawy urzędowały 
na terenie wystawy trzy komisje sędzio* 
wskie, w których w skład wchodzili 
przedstawiciele odnośnych Izb i branż. 
Komisje te premiowały poszczególne 
stoiska, przy czym przyjęte były trzy 
rodzaje prem ij: odznaczenia, wyróżnię* 
nia i listy pochwalne.

POLONIA WE LWOWIE.
W sobotę, dnia 9 bm. o godz. 1930 

(7.30 wiecz.) w sali drugiego Sokoła przy 
ul. Kętrzyńskiego 32 odbędą się zawody 
bokserskie o mistrzowstwo kl. A  pomię. 
dzy Polonią (Przemyśl) a Pogonią.

I W  P O S Z U K IW A N IU  Z A  LEWO* 
N iE W SK IM .

M oskwa. 7. 10. (PA T  ) Celem dalsze 
go wzmocnienia ekspedycji Szewelowa 
w ystartow ały dziś z M oskwy 4 cztero* 
m otorowe samoloty „A nt—6“ na wy* 
spę Rudolfa. Załogą, złożoną z 36 lu* 
dzi. dow odzi Cziuknowski,

PO Ż A R  W Ę G L A  N A  STA TK U
Brema. 7. 10. (PAT.) N a  stojącym w 

porcie przemysłowym włoskim statku 
frachtowym  „Siena" z niewiadomych 
dotychczas przyczyn w ybuchł pożar 
300 ton węgla. D opiero po 3*godzinnej 
akcji ratunkow ej udało się opanować 
niebezpieczeństwo, tak  iż statek można 
uważać za uratow any.

U R U C H O M IE N IE  N IE C Z Y N N E J 
K O PA L N I.

C horzów . 10. (PA T .) D nia 4 b. m. 
nastąpiło w Łagiewnikach uroczyste 
otwarcie nieczynnej od r. 1932 kopalni 
„W yzwolenie". N a kopalni przyjęto 
do pracy 383 robotnikow . K opalnia 
jest ju t  czynna częściowo i wydoby* 
wać można na razie około 700 ton wę* 
gla dziennie. W  r. 1938 produkcja 
dzienna wyniesie kilka tysięcy ton. Ko 
palnia jest urządzona pod względem 
technicznym najnowocześniej i będzie 
jedną z  największych na Śląsku. C ałko 
wity koszt uruchomienia wyniesie o* 
kolo 2 mil. zł.

PO ŻA R  W  Z A K Ł A D Z IE  IM PkEG * 
N A C Y JN Y M .

Katowice. 6. 10. (PA T .) Z  Cheł* 
ma W ielkiego donoszą:

Dziś o godz. 8.30 wybuchł pożar w 
zak ład zie  impregnacyjnym progów 
k olejow ych  i słupów telegraficznych 
w Chełmie Wielkim pow. Pszczyna. 
Spaliła się kotłow nia, 41.000 litrów  
olejów wraz z 20 mtr. sześć, podk ła­
d ów  k o lejow ych . Straty wynoszą przy 
puszczalnie ok. 200 tys. zł.

Z EKRANU.

Narodziny gwiazdy filmowej.
film amerykański R. Wellmaiu. w kinie 

Apollo.
Film ren jest poświęcony tysiącom i ty, 

siąoom panienek, które w różnych częs, 
ciach kontynentu marzą o karierze gwiaz* 
dy filmowej. Mała Estera z prow.ncja a. 
merykańskiej nacierpaała się dosyć, zanim 
stała się bożyszczem świata ekranu. Ale 
też film Wellmana, choć pragnie mowie o 
tiudnościach, pokazuje karierę gwiazdy fil* 
inowcj w przedziwnie łatwy sposób. Drog i 
do srebrnego posążka akademickiego nie 
jest ani taka prosta ani łatwa i nietylko 
kaprys pijanego gw.azdora decyduje o 
tym, czy kelnerka posiada talent, czy tez 
nie. Tak więc film Wellmana zaciekawia 
przede wszystkim przekrojem wielu nie, 
znanych stron wielkiej fabryki filmowej. 
Gdyby tej filmowej faktografii było wię, 
cej, film zyskałby niewątpliwie na a trak. 
cyjnoścd.

Film Wellmana jest barwny. Nie można 
pochopnie występować przeciw kolorowi 
na ekranie; kio wie, jaka przyszłość czeka 
ten zakątek kinematografu. Ale w chwili 
obecnej wizja czarno*biala jest o wiele pla* 
styczndejsza i głębsza, niż pocztówkowa 
barwność scen. bwl.

Program radiowy.
Piątek. 8 października.

Lwów. Godz. 6.15: Aud-j cja poranna.
11.15: Auidyaja dla szkól. U.57: Sygn. 1
czasu. 12.03: Audycja południ iwa. 13.50: 
Płyty. 15: Płyty. 1520: Wiad. bież. 15.30 = 
Wiad. gosp. 15.45: Pogadanka. 16: Audy* 
cja dla chory cli. lo,15: Orkiestra dęta.
16.50: Popa Janka. 17: Odczyt. 17.15' Or, 
ksestra kami ralra. 17.50: Przegląd, wydaw* 
nictw. 18: Wiad. sport. 18.15: R«ataf SP'«* 
waczy. 18.35: „Portrety lwowską . 19:
Słuchowisko. 19.10. Płyty. 19.50: rogadan* 
ka 20: „Cavaleria Lwowian a trans, ze 
Lwowa. 20.45: Dziennik umęczamy. 21: 
Orkiestra salonowa. 22= Kioncert kameral* 
ny. 22.50: Dziennik wieczorny. 23: Płyty.

Giełda z dnia 7 października.
WARSZAWA -  GIEŁDA PIENIĘŻNA

Dewizy: Belgia 89.15, Berlin 212.97, Ani, 
sterdam 292.70, Kopenhaga 117.29, Londyu 
26.21, N. Jork czeki 5.30 i jedna czwarta, 
kabel 5.29 i jedna czwarta, O >Lo 132.03, 
Plaryz 17.45, Praga 18.52, Sztokholm 135.20 

, Zurych 121.80, Mediolan 27.96. Papiery 
p ro cen tów  e : wewn. 56.50, inwest. 69, kou* 
wers. 62, prem. dolar. 38.75, konsolid. 59.50 
A kcjt: Bank Polski 108.50, Guikier 36, Wę, 
giel 26, Norblin 66, Starachowice 32.
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Spokojna praca na uniwersytetach 
warunkiem rozwoju Polski.

Przemówienie min. Świętosławskiego.
W arszawa. 7 października. (PA T.) 

Przemówienie M inistra W . R. i O. P. 
prof. W . Świętosławskiego p. t. „Spo* 
kojna i wytężona praca na uczelniach 
akademickich koniecznym warunkiem  
rozwoju Folski“, wygłoszone przez ras 
dio 6 października 1937 r. o godz. 19 
min. 50 do młodzieży akademickiej: 

M łodzieży akademicka.
N a progu nowego roku pracy w u- 

czclniach akademickich nie jeden z 
was zadaje sobie pytanie, czy ten rok 
upłyń:;: w spokoju i czy dana mu bę* 
d zie m ożn ość norm alnego studiowania 
i u koń czen ia  nauk, aby mógł bez stra= 
ty czasu stanąć iak najprędzej przy 
warsztacie pracy dla dobra Polski o- 
raz w łasn ego  pożytku.

Bez wątpienia chcielibyśmy dać 
wam odpowiedź uspakajającą tym  bar* 
dziej, że wchodzą tu w grę sprawy 
wielkiej wagi. A by wyjaśnić o jakie tu 
wartości chodzi, nie mówiąc już o ko* 
rzyściach, jakie przynosi młodzieży 
możność spokojnego studiowania. 
Przytoczę kilka w yjątków  z mego prze 
mówienia w sejmie na sesji wiosennej, 
.gdy uchwalona była nowelizacja usta* 
wy o szkołach akademickich, mówiłem 
wówczas: „Od chwili, kiedy N aród
polski poniósł stratę najboleśniejszą — 
przeżył śmierć M arszałka Piłsudskie* 
go, — jesteśmy świadkami ideologicz­
nego zmagania się ze sobą całego so *- 
ł c z e ń s t.w  Tow arzyszą mu głębo--.c 
przeobrażenia życia międzynarodowe* 
go, wymagające od nas w yjątkow ego 
wzmożenia pracy twórczej oraz kon­
solidacji na w szystkich odcinkach ży* 
cia zbiorowego. Trzeba sobie uśw iado­
mić konieczność uczynienia najw ię­
kszych wysiłków, aby zapanowała 
harm onia, gdzie jej dotychczas nie 
było, aby zaczęto pracować zespołowo 
tam, gdzie siły działały w  rozsypkę. 
W szak żyjemy w atmosferze podnieco 
nej, wśród nawałnicy najsprzeczniej* 
szych doktryn, idei i prądów  społecz* 
nych“.

Istotnie w tych w arunkach powinni* 
śmy zdwoić naszą uwagę i w czas do* 
strzec całe niebezpieczeństwo, jakim  
grozi nie tylko nasze rozproszkow anie 
sił i ideowe zróżniczkowanie ale i wy 
nikające stąd znaczne obniżenie tempa 
pracy twórczej, niezbędnej do zapew* 
nienia Polsce wszechstronnego rozwo* 
ju kultury  duchowej i materialnej, W  
społeczeństwie, a zwłaszcza w śród mło 
dzieży daje się wyczuwać niepokojący 
brak zrozumienia doniosłości dokony* 
wujących się przeobrażeń, wymagają* 
cych od nas wielkiego wysiłku nie 
ty lko w postaci mrówczej pracy, ale 
przejawów myśli twórczej.

Stoi przed nami jedno z ważnych za* 
■dań, by uczelnie były ośrodkami rzetel* 
nej, nieprzerwanej pracy, by studia mo* 
gły upływać spokojnie, by jednocześnie 
•mogła się rozwijać działalność twórczo- 
naukowa profesorów i całego personelu

nauczającego N iestety ubiegłe dwa la­
ta akademickiej pracy były raczej za* 
przeczeniem tego, czego byśmy w imię 
dobra ogólnego i rozwoju Polski wszy; 
scy pragnąć chcieli.

Każdy kto  obiektywnie patrzał na 
to, co się działo ostatnio na uczelniach 
akademickich musał dojść do wnio* 
sku, że skutkiem  wytworzonego stanu 
rzeczy Polska poniosła na wielu po* 
lach nieobliczalne straty. Nieobliczal* 
ne w dosłownym znaczeniu tego wy* 
razu, gdyż do ogólnego bilansu strat 
waszego czasu i pieniędzy, dochodzi 
nie tylko zm arnowany grosz publicz* 
ny, ale straty  nie mniej dotkliwe, wy* 
nikłe z nieuchronnego w tych warun* 
kach obniżenia się wydajności warszta 
tów pracy naukowej. Aczkolwiek bo* 
wiem znane są przypadki; że w ybitny 
umysł twórczy dokonyw ał dzieł wiel* 
kich w w arunkach zupełnie niesprzyja* 
jących, z reguły w ydatna działalność 
umysłów twórczych wymaga odpowie* 
dniej atmosfery, bez której pomyślnie 
rozwijać się nie może. D otyczy to zwła 
szcza twórczości w tych dziedzinach, 
k tóre wymagają wspólnej pracy licz* 
r.ych badaczy w większych zakładach 
naukowych. A  przecież każdy zdaje 
sobie sprawę, że systematyczna obsłu* 
ga państwa w zakresie nauki czystej 
i stosowanej prow adzona jest w takich 
właśnie większych warsztatach pracy 
naukow ej, każdy zrozumie, że w atmo* 
sferze podniecenia, wytworzonego roz* 
ruchami studenckimi, w w arunkach 
częstszycli przerw, niepodobna spodzie 
wać się należytej wydajności pracy 
naszych najtęższych umysłów twór* 
czych. Pamiętać winien każdy, że
straty  poniesione przez Państwo 
skutkiem  popychania młodzieży do 
wszelakiego rodzaju rozruchów sięgają
0 wiele głębiej, aniżeli się to wydaje 
różnego rodzaju zasietrzewieńcom i
ich przewódcom, stojącym zazwyczaj
poza uczelniami, a k tórzy  dla efektów 
wątpliwej natury, dla czczej i szkodli* 
wej demagogii wazą się mącić bieg ży* 
cia naszych uczelni i uniemożliwiam 
wszelką w nich pracę.

To są te powody, dla których ciężko 
uwierzyć, aby patriotycznie nastrojona
1 zdrow o myśląca młodzież, chcąca dać 
Polsce istotne ze siebie wartości, miała 
świadomie przyczyniać się do wySwa* 
rzania pod wpływem jakichkolwiek 
bądź argumentów takiego stanu, który 
by chcieli u nas utrzymywać zdtcydo* 
wani wrogowie Polski.

Z wielkim przeto bólem  i, nie taję 
tego, z największym przerażeniem pa* 
trzyłem na lekkomyślność nielicznej 
grupy młodzieży, która, zwłaszcza w 
roku zeszłym, wprow adzała do uczelni 
akademickich metody gwałtu i anar* 
chii, poryw ając się przy tym niejedno* 
krotnie na czyny występne.

Czy możecie się dziwić, że w tych wa 
runkach, ponosząc odpowiedzialność za 1

norm alny tok pracy na tym odcinku ży 
cia zbiorowego, zmuszony byłem stoso* 
wać środki, których bym wolał nie sto* 
sować nigdy 

1 N ie traciłem jednak nigdy świado* 
mości, że trwałe uzdrowienie sto^un* 
ków na uczelniach akademickich może 
nastąpić dopiero wtedy, gdy ulegną 
zmianie nastroje, i gdy sama młodzież 
zrozumie, że szerzenie zamętu i anar* 
chii w szkołach akademickich to cios 
wymierzony własnej ojczyźnie.

Już pod koniec ubiegłego roku akade 
mickiego można było  stwierdzić zna* 
czną zmianę na lepsze, w ystąpiły ozna 
ki, że przeżyte wstrząsy poruszyły do 
głębi młodzież i społeczeństwo. Był to  
objaw zdrowy, świadczący o wrażliwo* 
ści na zakłócenia naszego życia zbio* 
rowego.

W rażliwość taka sprawia, że w zdro 
wo rozwijającym się społeczeństwie po 
jawiają się siły niwelujące niejako au* 
tomatycznie próby wprowadzenia de* 
strukcji lub zamętu.

W ierzę, że szczere podejście do roz* 
wiązania najtrudniejszych nawet zagad 
nień życia akademickiego, a przede 
wszystkim uczucie gorącego patriotyz* 
mu i rzetelnej troski o dalszy rozwój 
Polski we wszystkich dziedzinach, mo* 
gących się przyczynić do wzmożenia 
mocy i potęgi Rzeczypospolitej, stwo* 
rzą trwałe podstawy do ostatecznego 
unorm owania stosunków na uczelniach 
akademickich

Przemawiam do was nie ty lko jako 
m inister oświaty, ale przede wszystkim I 
jako długoletni profesor, którem u da* 
nym było przez szereg lat pracować za* 
równo w dziedzinie nauki ścisłej, jak 
też stosowanej Dzięki tej okoliczno* 
ści odczuwać mogę w sposób bardziej 
bezpośredni potrzeby Polski w zakres 
sie pracy pionierskiej i twórczej na po* 
lu w iedzy czystej i stosowanej. Pra* 
gnieniem moim jest abyście wszyscy 
zdali sobie jasno sprawę, że ta właśnie 
praca to jedyna droga prowadząca do 
wyrów nania braków  powstałych dzię* 
ki długotrwałej naszej politycznej nie* 
woli, że wszyscy mamy przed sobą 
wielkie zadanie sprostać wzmożonemu 
tempu rozwoju nauki i techniki w m* 
nych krajach.

Wiemy o tym. że położenie naszej 
młodzieży jest ciężkie. Chciałbym tu 
wspomnieć o wysiłkach M inisterstwa 
i w ładz akademickich, mających na 
celu niesienie pomocy młodzieży aka* 
dem ickiej, tym którzy tego najbar­
dziej potrzebują. Poruszając to zagad*

[ nienie nie mogę nie napiętnować nie­
sp raw ied liw ych , na niczym nie opar- 

| tv .h  i k rzyw d zących  zarzutów , rozsie 
w anych ze złą wolą przez różnego ro* 
dzaju demagogów, że przy udzielaniu 
pomocy materialnej ma jakoby miejsce 
niespraw iedliwe uprzywilejowanie je* 
dnych, a pomijaniem innych.

W iedzcie, że dalecy jesteśmy od za­

miaru pozyskiwania kogokolw iek ja* 
kim ikolwiek przywilejami.

Pragniemy natom iast otoczyć najbar 
dziej troskliw ą opieką wszystkich, któ* 
rzy tego najbardziej potrzebują, a wła* 
dze akademickie, k tóre opiniują o kwa* 
lifikacjach petentów, stają się opierać 
swe wnioski na starannie zebranym  
materiale.

N a zakończenie chciałbym poruszyć 
jeszcze jedną bolesną sprawę. O to  czę* 
sto zarzucani jesteście różnego rodzaju 
ulotkam i bezimiennymi lub zaopatrzo* 
nymi w podpisy różnych organizacji. 
Część tych ulotek jest niewątpliwie pi* 
sana przez jawnych wrogow Polski, 
mających na celu szerzenie jedynie za* 
mętu, nie tylko te jednak, lecz olbrzy* 
mia większość innych ulotek zawiera 
również kłamstwa i niczym nie poparte 
zarzuty oraz posługując się tanią dema 
gogią, mogącą jedynie przynieść ujmę 
m łodzieży niskim  poziomem przytacza 
nych argumentów lub rzucanych haseł, 
oczywiście cała młodzież akademicka 
nie może ponosić odpowiedzialności 
za to, co napisze ta lub inna grupa lu* 
dzi, którzy posługują się tałszem. To 
też zwracam się do was z apelem, aby* 
ście odnosili się krytycznie do tego 
rodzaju wystąpień. Chcąc poznać isto* 
tny stan rzeczy zwracajcie się otwarcie 
do  władz akademickich, pytajcie bezpo 
średnio profesorów, z którym i się sty*

L. CIESIELSKIEJ i R. GÓRECKIEJ-MORAUISKIEJ 
L W Ó W , UL. OCHRONEK 1

przyjmuje wpisy 
w poniedziałki, środy, piątki od 5 tej do 7-mej 

(dzieci od lat 7).

kacie, starajcie się zbadać obiektyw nie 
stan faktyczny zagadnienia, zanim da* 
cie wiarę temu, o czym was chcą pod* 
stępnie przekonać ludzie nie przyw ykli 
do posługiwania się ściśle sprawdzo* 
nymi i dobrze poznanymi faktam i. 
Uczcie się obiektywności sądów, jest 
to bowiem istotne źródło rztelnego sto* 
sunku inteligentego człowieka do ota* 
czającego go życia.

Jeszcze jedno chciałem z wami omó* 
wić.

Jak  już wspomniałem, zaważy na 
j was nieraz obow iązek rozwiązywania 

różnych bolączek ży d a  polskiego. 
Miejcie to wówczas w pamięci, ze do  
elementów rozum u i uczucia gorącego 
patriotyzm u i najlepszej woli, by czyny 
wasze szły na pożytek Rzeczypospoli* 
tej, dołączyć musicie poczucie honoru, 
o którym  pamiętać winniście przy każ* 
dej okoliczności i przy każdym  wa* 
szym kroku.

W szak z tym wyrazem na ustach gi* 
nęli najlepsi synowie ojczyzny w wal* 
ce o jej byt. Dziś gdy szukać będziecie 
rozwiązania zagadnień trudnych, po* 
winniście pamiętać, że żaden wasz po 
stępek nie może stać w sprzeczności 
z poczuciem honoru prawego obywate* 
la Rzeczypospolitej.

Wielkie uroczystości Grottgerowskie 
w Chodorowskiem.

Z inicjatywy społeczeństwa polskie* 
■go w Ottyniowcach zawiązał się w 
chodorow ie  Komitet G rottgerow ski, 
celem uczczenia setnej rocznicy uro* 
ctzin A rtu ra G rottgera, genialnego 
tw órcy wielkich obrazów  historycz* 
nych, w których przedstawił ból i tra* 
gedię N arodu Polskiego w ciężkim o* 
kresie niewoli.

A rtu r G rottger, jeden z najwięk* 
szych malarzy polskich urodził się w 
malej wiosce O ttyniowce pod Chodo* 
rowem 11 listopada 1837 r.

Ponieważ w C hodorow ie istnieje Ko 
ło  T. S. L. im. A rtura G rottgera i gim* 
łiazjum Jego Imienia, przeto wszystkie 
polskie organizacje C hodorow a, jako 
członkowie Komitetu postanowiły go* 
•dnie uczcić setną rocznicę urodzin wiel 
kiego patrioty A. G rottgera.

W  niedzielę dnia 3 października b. 
r. o gedz. 9.30 ruszył wielki, około 
dw ukilom etrow y pochód z Chodoro* 
wa Jo  Ottyniowic. N a przedzie kro*

czyi y oddziały banderii konnej, za 
którą podążały organizacje społeczne, 
jak Ś ik ó l, Związek Strzelecki, Zwią* 
zek Oficerów Rezerwy, Harcerstw o i 
in. ze sztandarami, a za nimi rzesze 
wiernych z procesją kościelną.

W  Ottyniowcach na pięknie w zie* 
leń i chorągwie przybranym  placu od* 
prawi? jako reprezentant ks. Arcybi* 
skupa lwowskiego dr. Bolesława Twar 
dowskiego, ks. dziekan W ładysław  
K!ecan Mszę połową i dokonał poświę 

i cenia kamienia węgielnegc pod budu* 
jącą się tam na placu ofiarowanym  
przez księżnę M anę z Bocheńskich 
W oicniecką kaplicę rzym ,'kat. Kapli* 
c\ G iduje Komitet lokalny z pułk. Wi* 
k to run  Sas*Iloszowakim na wicie.

Pr^ed polowym  ołtarzem, tuż za po* 
c. .cm sztandarow y u zajęli miejsca: 
jako reprezentant wojewoUy lwowskie 
go d i. A lfreda Biłyka, starosta bi bre* 
cki mgr. Franciszek Kirszner, dalej re* 
prezentant dow ódcy O. K. VI. Lwów,

gen. Tokarzewskiego — płk. Dmysze* 
wicz, naczelnik sądu grodzkiego z Cho 
dorow a mgr. P io tr Adamow ski, insp. 
Furmankiewicz i Ohle z ramienia Kura 
torium  O. S. Lwowskiego, Pow. ko* 
m endant P. P. z Bóbrki kom isarz Ko* 
nes, burm istrz C hodorow a Bolesław 
Jaksa*Rożen, naczelnik stacji Klima* 
szewski i in.

Za reprezentantam i władz i urzędów  
ustawili się przedstawiciele licznych 
organizacyj społecznych: T. S. L., So* 
kola, Z. O. R., P. W . i W . F. itd.

Tłum y ludności przybyłej z  okolicz* 
nych wsi z trudnością mieściły się na 
błoniach. Liczny też udział w uroczy* 
stości wzięły zastępy inteligencji, a to  
księży, nauczycielstwa, u r z ę d n i k ó w  
państwowych i prywatnych, ziemian* 
stwa okolicznego z ks. Eugen. Lubo* 
m irskim i ks. W oroniecką na czele.

Przybyli też przedstawiciele prasy 
na tę niecodzienną uroczystość.

A  pogoda była prześliczna.
Po ewangelii wygłosił podniosłe ka* 

zanie ks. Bronisław G ałoński, w skazu 
jąc na wielką rolę kresów, jako przed* 
m urza od dzikiego wschodu, na rolę 
kaplic i kościołów na wschodzie, na ru

bieiach gdzie od wieków lała się j le» 
je krew polska w obronie w iary  katoli* 
ckiej i rzymskiej kultury.

Po nabożeństwie ruszył pochód 
przed budynek  szkolny, gdzie nastąpi* 
ło poświęcenie przez ks. dziekana W ł. 
Klecana i odsłonięcie przez starostę 
Kirsznera tablicy ku  czci A rtu ra 
G rottgera z napisem: „Genialnem u 
twórcy*malarzowi, A rturow i Grottge* 
rowi Synowi Ziemi O ttyniow ieckiej 
w setną rocznicę urodzin — R odacy z 
Ottyniow ic i 'Chodorowa'* — p Q czym 
wygłosił okolicznościowe przemówić* 
nie dyrek tor gim nazjum  im. A rtu ra  
G rottgera — Jaszowski, a po nim 
przemawiali insp. Furmankiewicz i kie 
rów nik szkoły  O ttyniow ickiej Ermel.

Uroczystości Grottgerow skie wywar 
ły niezapomniane wrażenie na miejsco 
wej ludności, gdyż Ottyniow ice były  
świadkiem wielkiej manifestacji żywio 
łów  polskich na b. poważnie atakowa* 
nym odcinku kresowym.

Druga część uroczystości G rottgerów  
skich odbędzie się w C hodorow ie w  
listopadzie b. r.
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IV. Km. 1495/36. Obwieszczenie o licyta, 
c/ji nieruchomości. Komornik Sądu grodz, 
kieso w Przemyślu rewiru IV Czesław 
Wachał, mający kancelarię w Przemyślu. 
uL H. Kołłątaja Nr. 2 na podstawie art, 
676 i 679 kpc. podaje do publicznej wia, 
domości, że dnia 15 listopada 1937 o godz. 
13 30 w Sądzie grodzkim w Przemyślu sala 
Nr. 14 a II. p. odbędzie się sprzedaż w 
drodze publiaznego przetargu należącej do 
dłużnika Antoniego Szpika po Alcksan. 
drze w Przemyślu nieruchomości: realno, 
ści obj. whl. 3664 ks. gr. gm. Przemyśl, 
składającej się z pgr- 1808/31 o obszarze 
1258 u  kw. po 1 zł. 50 gr. -  1.887 zl„
whl. 1404 ks. gr. gm- Przemyśl składającej 
się z pgr. 1793/6 o obszarze 5078 po 1 zł. 
50 gr. — 7.617 zł. Razem 9.504 zł. Pgr 
1808/31 dawniej była lasem, obecnie tak 
iak i pgr. 1793/6 stanowi rolę. Obie two, 
rzą jedną całość położoną w górnej części 
ul. Pułaskiego 1. 23 w dzielnicy Zasanie 
olaoło 3 kim. od PI. na Bramie. Według 
planu regulacyjnego obie te parcele mają 
być przecięte kilkoma ulicami poprzeczny, 
mi, wskutek czego wytworzyłyby się par, 
cele budowlane Realności powyższe mają 
urządzoną księgę gruntową przy Sądzie 
okręgowym Przemyśl. Nieruchomość whl. 
3664 ks. gr- gm. Przemyśl oszacowana na 
1887 zł. Nieruchomość whl. 4404 ks. gr. 
gm. Przemyśl oszacowana na 7.617 zł. Cena 
wywołania wynosi: whl. 3664 - 1.115 zł.
25 gr., whl. 4404 — 5.712 zł. 75 gr. Przy, 
stępujący do przetargu obowiązany jest 
złożyć rękojmię w wysokości: whl. 36*->4
— 188 zł 70 gr., whl. 4404 — 761 zł. "0 gr. 
Rękojmię należy złożyć w gotewiluie, albo 
w takach papierach wartościowych, bądź 
książeczkach wkładkowych instytuc/j, w 
których wolno umieszczać fundusze dla m.i 
łoletnich. Papieiy wartościowe przyjęte bę- 
dą w wartością.trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zacLowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat- 
kowym publicznym obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od­
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze. 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nic 
złożą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnlinie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wla, 
ściwego Sądu nakazujące zawieszenie egze­
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nicrucho. 
mość w dni powszednie od godziny 8>mej 
do 18-tej, akta zaś postępowania egzekucyj- 
nego można przeglądać w Sądzie grodzk.m 
w Przemyślu, ul. Jagiellońska Nr. 47 sal,-. 
Nr. 14a II. p.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IV.
Przemyśl, 1 października 1937. 3492K

Km. 2382/34. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości. Komornik Sądu grodzkiegj 
w Rutach k. Kołomyi Ludwik Kazimierz 
Letniński, mający kancelarię w Kutach w 
Sądzie grodzkim biuro Nr. 31 na podsts. 
wie art 676 i 679 kpc. podaje do publice 
nej wiadomości, że dnia 9 listopada 1937 
o godzinie 9 min. 30 przed południem od, 
będzie się w Kutach w Sądzie grodzkim 
biuro Nr. 29 na wniosek wierzycielki H j- 
fii Petruik c. Fedora i niel. Wasyłyny Pe, 
truk w Rożnie wielkim sprzedaż w drodze 
publicznego przetargu należącej do dłuz« 
nika Dmytra Myckaniuka s. Lesia w R oi, 
nie wielkim nieruchomość objęta whl. 306 
ks. gr. gm. kat. Rożen wtielki. składająca 
srę z parc. bud. 153 i parc. grunt. 1248, 
1249, 1392, 1393, 1394, 1395, 1396, 1397 i 
1398. Na parceli bud. 153 o obszarze 29 m 
kw. stoi dom drewniany w stylu huctL  
skim kryty dranicami, składający się z 2-ch 
izb, sieni i komory. Z prawej strony przy, 
lega do domu mieszkalnego drewutnia 
drewniana kryta dranicami. W pobliżu dre 
wiuttni znajduje się stajnia drewniana rów« 
nież kryta dranicami. Z drugiej , tronv 
znajduje się druga stajnia również dre. 
wruana kryta dranicami. Na parceli bud. 
153 znajdują się 3 drzewa orzechowe duże. 
Pgr. 1248, 1249, 1342, 1393, 1394, 1395,
1j96, 1397 i 1398 o łącznym obszarze 3 ha. 
22 ar. 94 m kw. stanowią łąki jednc.bośne 
III. kLasy kultury. Na pgr. 1248 znajduje 
się 6 sztuk jabłoni około 15*letnie. 1 grusza 
I5*letnia i 25 sztuk śliw od 5 do 15 lat. 
Nieruchomość objęta whl. 750 ks. gr. gm. 
kat. Rożen wielki składa się z pgr. 1421/2 
: 1422/2 o łącznym obszarze 18 arów 82 u. 
kw., stanowiących łąkę jednokośną 151. 
klasy kultury. Powyższe nieruchomości po, 
łożone są w przysiółku „Fłoski" oddało, 
nym 7 km. od gromady Rożen wielki. Ni*1* 
ruchomości łącznie z przynależnościami o, 
szacowane zostały na sumę 5.370 zł. Cena 
wywołania wynosi 4.027 zł. 50 gr, Przystę, 
pujący do przetargu obowiązany jest zło, 
żyć rękojmę w wysokości 537 złotych. 
Rękojmię należy złożyć w gotowiinje, albo 
w takich papierach wartościowych, bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze dla ma 
łnletnich. Papiery wartościowe przyjęte bę, 
‘U w wartości trzech czwartych części ceny 
giełdowej. Przy licytacji będą zachowane 
ustawowe warunki licytacyjne, o ile dodat, 
kowym publicznym obwieszczeniem nic 
będą podane do wiadomości warunki od; 
miienne. Prawa osób trzecich nie będą prze, 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osooy te prced r o z p o c z ę ć  przetargu nie 
złozą dowodu, że wniosły powództwo o 
zwolnienie nieruchomości lub jej części od 
egzekucji i że uzyskały postanowienie wła.

śaiwego Sądu nakazujące zawieszenie egze, 
Lucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho, 
mość w dni powszednie od godziny £«mcj 
do 18,ej, akta zaś postępowania egzekucyj* 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
w Kutach sala Nr. 29.

Kom-ornik Sądu Grodzkiego.
Kuty, 2 października 1937. 3522K

E 4637/31/2 Km. 2304/34, Km. 220/34. 
Strona zobowiązana Jozef Moszkowicz w 
Gdańsku, Milchkannengasse 26. Edykt lu 
cytacyjmy oraz wezwanie do zgłoszenia 
wierzytelności. Na wniosek strony egze. 
kwującej Komunalnej Kasy Oszczędnoś.i 
po w. kosowskiego w Kosowie odbędzie 
się dnia 9 listopada 1937 o godz. 8.30 
przedpoł. w Sądzie grodz, w Kutach w 
biurze Nr. 29 na zasadzie poj^rzednio z i ,  
twierdzonych warunków licytacja następu, 
jących realności: Ks. gr. gm. Kuty miasta. 
Whl. 1030. Oznaczenie realności: Pb. 139 
i pb. 138 tworzą jeden kompleks o łącz, 
nym obszarze 172 m kw., położony nieda. 
leko Rynku Kompleks graniczy od półn >* 
cnego wschodu z ulicą Kamienną, od pól, 
nocnego zachodu z ulicą Huculską, od p-s. 
ludniowego wschodu z pb. 140, zaś od po, 
łudniowego zachodu z pb. 141/2. Na pb. 
139 obszarze 1 ar. 22 m m kw. znajduje 
się dom parterowy w dobrym stanie z ce» 
gieł na tundamenoie kamiennym, kryty 
blachą cynkową, składający się z 2 pokoi 
i 2 kuchen, częściowo podpiwniczony. Pb. 
138 o obszarze 50 m kw. jest niezabudo. 
wana i służy jako podwórze. Wartość 
szacunkowa wraz z przynależ. 3890 z 5. 
Najniższa oferta 1945 zł. Poniżej najniz, 
szej oferty sprzedaż nie nastąpi. Sąd grodz, 
ki w Kutach jako sąd hipoteczny zanotuje 
wyznaczenie terminu licytacyjnego.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Kuty, 2 października 1937. 349SK

II. Km. 1369/37. Obwieszczenie o Licy, 
tacji nieruchomości. Komornik Sądu grodz 
kiego w Stryju rewiru II. Henryk Tyczyn, 
ski, mający kancelarię w Stryju, ul. Win* 
centego Pola Nr. 5 na podstawie art. 676 
i 679 kpc. podaje do publicznej wiadomo, 
ści, że dnia 8 listopada 1937 o godz. 9.30 
w Sądzie grodz, w Stryju sala 21 I. p. od; 
będzie się sprzedaż w drodze publicznego 
przetargu należącej do dlużniczikli Anny z 
huneckich Heinrich nieruchomości whl 
622 ks. gr. gm. kat. Stryj, składającej się 
z parc. bud. 1. 1305/1, Nr. d. 460 a. i 
1305/2, Nr. d. 460 b. ,o łącznej powierz, 
chni 3 a- 20 m kw. Na parcelach tych znaj, 
duje się budynek mieszkalny piętrowy mu- 
rowany, jeden budynek parterowy muro< 
wany w dobrym stanie, poddasze m u n , 
wane na wozy, 2 komórki drewniane, śmie, 
ciarka zbita z desek, studnia bita z pompą, 
ogrodzeni i. z desek i piekarnia. Nierucho, 
mość oszacowana została na sumę zl. 
21.189 gr. 95, cena zaś wywołania wy, 
nosi zł. 15892 gr. 46. Przystępujący 
d-o przetargu obowiązany jest złożyć 
rękojmię w wysokości złotych 2.119. —
Rękojmię należy złożyć w gotowiżnie alba 
w takich papierach wartościowych bądź 
książeczkach wkładkowych instytucji, w 
których wolno umieszczać fundusze mata, 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych ceny giełda, 
wej. Przy licytacji zachowane będą usti, 
wowe waoinki licytacyjne o ile dodatka, 
wym publicznym obwieszczeniem nie zo, 
staną podane do wiadomości warunki od; 
mienne. Prawa osób trzecich nie będą prze, 
szkodą do Licytacji i przysądzenia własno, 
ści na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu nie 
złożą dowodu, że wniosły do Sądu p ), 
wódetwo o zwolnienie nieruchomaśd lub 
jej części od egzekucji i uzyskały postano, 
wicn/ie właściwego Sądu nakazujące za, 
wieszenie egzekucji. W ciągu ostatnich 2, 
tygodni przed licytacją wolno ogiądać nie, 
ruchomość w dni powszednie od godziny 
8«ej do 18,ej, akta zaś postępowania egze­
kucyjnego można przeglądać w Sądzie 
grodzkim w Stryju.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Stryj, 28 sierpnia 1937. 3485K

I. Km. 166/37, I. Km. 1514/37. Ob wiesz, 
czenie o licytacji ruchomości. Komornik 
Sądu grodzkiego Rew. 1. w Przemyślu Jó, 
zef Ziemiański w Przemyślu przy ul. Wla, 
dycze 11 urzędujący na zasadzie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 19 października 1937 odbędzie się I 
publiczna licytacja ruchomości, a tc: do
sprawy I. Km. 166/37 w Przemyślu na Zie, 
Lonce o godz. 10, należące do Władysława 
Ostachowica, a składające się z  urządzenia 
domowego, a to jadalni, sypialni, salonu, 
biura oraz rozmaitych przedmiotów uzu­
pełniających urządzenie domowe, jak rów, 
nież przedmioty ozdabiające jak obrazy, 
dywany Branki etc., urządzenie biblioteki 
oraz dalsze przedmioty urządzenia domo, 
wego, tudzież 1 pianina marki Stingcl. i 
maszyny do pisania ,A d le r 1, 1 rad a 4, 
lampowego, 3 krów rasy fryzyjskiej i 2 
świń, które to ruchomości oszacowane zo, 
stały na łączną kwotę zl. 3.290. Do sprawy 
1. Km. 1514/37 w Przemyślu przy ul. Dwór, 
skiego L. 14 o godz. 12.30 należące do 
Ozjasza Śteinera i Anny Stełner, a składa, 
jące się z  urządzenia domowego, jadalni, 
częściowo sypialni i kuchni, w Przemyślu 
przy ul. Plac na Bramie u spedytora D. 
Lebensteina o godz. 13, należące do Ozja, 
sza i Anny Steiner, towary bfawatne. ma, 
nufaktura, a to wełny na ubrania męskie, 
płaszcze męskie i damskie, które to ruchu, 
mości oszaoowane zostały na łączną kwotę 
zł. 2.106. Sprzedaż nastąpi od połowy cc.

ny oszacowania. Ruchomości można oglą, 
dać w dniu licytacji w czasie i miejscu wv« 
żej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rew. I.
Przemyśl, 1 października 1937. 3486K

Km 479/37. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu grodzkiego w Tłustem, urzędujący w 
Tłustem w gmachu tut. Sądu biuro Nr. 12 
na zasadzie art. 602 kiic. zawiadamia, ze 
w dniu 28 października 1937 o godzinie 
13,ej w Tłustem na targu odbędzie się pu, 
bliczna sprzedaż ruchomości, a mianowicie 
50 q żyta, 40 q jęczmienia, oszacowano na 
łączną kwotę 1/00 zi., które można oglądać 
w dniu Licytacji w miejscu sprzedaży w 
czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 3 października 1937. 3491K

VII. Km. 1160/37. Obwieszczenie o licy, 
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodz, 
kiego miejskiego we Lwowie VII. rewiru 
Władysław Dohnal, mający kancełarę we 
Lwowie, ul. Batorego Nr. 34 na podstawił 
art 602 kpc. podaje do publicznej wiado- 
mości, że dnia 8 października 1937 o godz. 
9*tej we Lwowie, ul. Blacharska Nr. 8 od, 
będzie się licytacja ruchomośai, składają, 
cych się z urządzenia drukami, maszyny 
do krajania tektury i maszyny do druku 
marki Vicioria, oszacowanych a to urzą- 
dzenia drukarni na łączną sumę zł. 348, 
zaś maszyn oszacować się mających przv 
licytacji. Ruchomości można oglądać w 
dniu licytacji w .niejscu i czasie wyżej o, 
znaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego. 
Rewiru VII.

Lwów, 2S września 1937. 3527K

Km, 229/57. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Uhnowie Mikołaj Dmytruk, mający kan, 
celarię w  Uhnowie na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, ze 
dnia 18 października 1937 o godz. 14.30 w 
Wasylowie odbędzie się l*sza licytacja ru, 
chomości, należących do Józefa Szczerbi, 
ckiego i tow., składających się z 18 kóp 
pszehicy, osziaoowanych na łączną sumę zł. 
540. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznr.cz:->, 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego,
Uhnów, 4 października 1937. 3523K

IX. Km. 1522/37. Obwieszczenie o licy. 
tacji ruchomości. Komornik ' Sądu grodzi 
kiego miejskiego we Lwowie rewiru IX. 
Mieczysław Grossman, mający kancelarię 
we Lwowie, ul. Zielona 17 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiado* 
mości, że dnia 28 października 1937 o go. 
dżinie 8.50 we Lwowie, ul. Fredry Nr. 7 
odbędzie się na wniosek Antoniego Roz* 
wadowskiego l,sza licytacja ruchomości, 
składających się z mebli, dywanów, 2 kap, 
2 lampek nocnych, firanki, 2 chodników i 
zegarka, oszaoowanych na łączną sumę zł. 
1532. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo- 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego 
Rewiru IX.

Lwów, 5 października 1937. 3525K

Km. 241/37/9. Obwieszczenie. W sprawie 
egzekucyjnej ks. Dra Bolesława Twardow* 
skiego areb. obrz. łac. we Lwowie 1 in» 
r.ych przystępujących wierzycieli przeciw 
Leonardowi Kintzemu byłemu dzierżawcy 
dóbr w Pisarówce o 8721 zł. 94 gr. zpn.. 
sprzedane zostaną w drodze publicznej li* 
cytacji dnia 22 października 1937 r, o go-, 
dżinie 9 przed południem następujące ru­
chomości: bydło, konie, sprzęty gospodar* 
skie, lokomobila parowa z młocarnią, zbc, 
że w stertach łącznej wartości ponad 10.C00 
zł. Sprzedaż odbędzie się w osadzie Pi-a* 
rówce na placu publicznym koło figury 
Matki Boskiej, a rozpocznie się w pól g<j- 
dżiny po czasie wyżej oznaczonym. SnrTJ. 
daż zboża odbędzie się na miejscu, gdzie 
sterty są ułożone. Przedmioty wystawione 
na sprzedaż można oglądać na folwarku w 
ciągu dwóch ostatnich dni przed licytacja, 
oraz podczas licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego,
Brzeżany, 4 października 1937. 3524R

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
T. 198/57. Maria Skorubska zam. Szuma 

urodzona 1851 v» Przedrzymichach, która 
w r. 1915 wyjechała do Rosji, zaginęli. 
Ogłasza się powszechne wezwanie o udzie, 
lenie Sądowi wiadomości o losach zaginio, 
nego. Zaginiony za5 o ile żyje wtinien w 
ciągu 3 miesięcy donieść Sądowi o swerr. 
życiu.

Sąd Okręgowy.
Lwów, 7 września 1937. 3520

OGŁOSZENIA PRYWATNE.

KOTWICA (DER ANKER) POWSZE, 
CHNE TOWARZYSTWO UBEZFTE, 

CZEŃ S. A. W WIEDNIU,
Główne Przedstawicielstwo we Lwowie.
Zamknięcie rachunkowe z działalności 

ogólnej Towarzystwa za 1936 r.
Stan czynny: Stan kasy w Zakładzie

Głównym i oddziałach szyi. 347.021.07. 
Rozporządzalna gotówka Zakładu Gló« 
wnego i oddziałów w instytucjach kredy* 
towych ^zyi. 3,975.159.77. Nieruchomość 
szyi. 37,819.627.73. Papiery wartościowe

szyi. ■ 33,897.554.14. Pożyczki hipoteczne 
szyi. 17,721.371.0t- Pozyczlki zastiw
własnych polis szyi. 15,898.28180. Należ* 
ność z tytułu rezerwy składek zatrzymanej 
przez reasekuratorów szyi. 8,537.875.23- 
Należność u reasekuratorów szylingów 
1,910.931.35, N/ierozliczone składki szyi. 
2,714.678.88. Należność w oddziałach szyL
1.074.814.60. Różne aktywa szyi. 628.748.12. 
Należność w dziale życiowym szyi. 
149.583.12. Inwentarz (w całości odpisanyJ. 
Łączna suma stanu czynnego szylingów 
124,675.446.59. Stan bie/my: Kapitał akcyj* 
ny szyi. 3,000.000.—. Fundusze zapasowe 
szyi. 1,100.000.—. Ogólna rezerwa zabez­
pieczenia B szyi. 1,300.000,—. Fundusz 
różnic kursowych szyi. 586.839.90. Rezerwa 
składek (.po potrąceniu udziału reasekura­
torów.) szyi. 54,330.85789. Przeniesienia 
składek u»o potrąceniu udziału reasekurr* 
torów) szyi. 2.643.205.2S. Przedplaconc 
składki szyi. 115.371.76. Fundusz dywiden­
dowy ubezpieczonych szyi. 365.15981. Re* 
zerwa dla roszczeń pensyjnych funkcjona­
riuszy szyi. 1,087.891.52. Rezerwa na me* 
uregulowane szkody ępo potrąceniu udzii, 
lu reasekuratorów szyi. 1,910.300.41. Re* 
zerwa z tytułu zatrzymanej reasekuratj* 
rom przez Zakład szyi. 57,089645.43. Na. 
leżność reasekuratorów szyi. 1,275.596.09. 
Przeniesienie procentów szyi. 251.126.85. 
Różne pasywa szyi. 299.220.59. Należność 
działu elementarnego szyi. 149.383.12. Nad­
wyżka z obrotu roku sprawozdawczej* 
szyi. 172.848.34. Łączna suma stanu bierne.' 
go szyi. 124,675.446.59.

Rachunek strat i zysków działu iyciowego- 
za 1936 r.

Przychów: Przeniesienie zysku z roku
ubiegłego szyi. 144.061.68. Przeniesienie 
funduszów z roku poprzedniego szyk 
54,216.254.38. Rezerwa na ni eu reguło wan. 
szkody z roku ubiegłego (po potrąceniu 
udziału reasekuratorów) szyi. I,378.a22.85. 
Zbiór składek szyi. 8,520.915.45. Dochody 
od lokat kapitałów szyi. 2,460.706.58. 
Wpływy administracyjne szyi. 940.549.15 
Zysk na kursach szyi. 2,255.15S.44. lniit 
dochody szyi. 7.701.21. Łączna suma przy* 
chodu szyi. 69,904.269.70. Rozchód: Wy* 
płaty zapadłych ubezpieczeń 1 rent szyi.
2.876.312.60. Wypłaty za wykupione poli­
sy (po potrąceniu udziału reasekuratorów) 
szyi. 1,977.405.36. Koszty (po potrąceniu 
bonifikaty reasekuratorów) szylingów 
3,936.699.47. Odpisy i inne wydatki szyi. 
1,314.570.43. Rezerwa na nieuregulowane 
szkody szyi. 1,295.574.18. Stan funduszów 
z końcem roku sprawozdawczego szyi. 
58,330.859.32. Nadwyżka z obrotu roku- 
sprawozdawcztgo szyi. 172.84S.54. Łączna 
suma rozchodu szyi. 69,904 269.70.

Zamknięcie rachunkowe z działalności To­
warzystwa w Polsce za 193o r.

Stan czynny: Kasa w Generalnym Przed 
stawiicielstwiie i oddziałach zi. 35.041-52. 
Instytucje kredytowe zł. 124.50960. Papie* 
ry wartościowe zł. 3,662.034.40. Fożycrki 
hipoteczne zł. 234.657.50. Nieruchomości 
zł. 1,406.307.60. Centrala Głównego Przed­
stawicielstwa zł. 730.784.17. Pożyczki pod  
zastaw władnych polis zł. 1,556.591.25. 
Dłużnicy zł 523.953.28. Przedpłaoone opla, 
ty stemplowe zł. 2.053.49. Inne aktywa zl.
32.073.10. Strata zl. 26.678.31. Łączna suma 
stanu czynnego zł. 8,335.684.22. Stan bici* 
ny: Kapitały i fundusze własne Zakładu 
zł. 58.256.85. Fundusz ubezpieczeniowy zL 
7,751.194.57. Fundusze i rezerwy techniczno 
zl. 439.623.64. Fundusz na umorzenie wat* 
tości nieruchomości zł. 28.864. Wierzyciele 
zł. 38.206.63. Lnne pasywa zL 19.539.03. Lą* 
czna sama stanu biernego zl. 8.535.6S4.22

Rachunek zysków i strat za 1936 r.
Zyski: Zysk w roku sprawozdawczym na 

rachunku ubezpieczeń na życie zł 192.514.82 
Zysk na kursach walut obcych zł. 92,50. 
Strata zł. 26.678.31. Łączna suma zysków 
zł. 219.085.65. Straty: Strata z majątku za­
kładu zł. 109.758.53. Odpisy i straty nie, 
objęte poszczególnymi rachunkami .1
109.327.10. Łączna suma strat zl. 219.0S5.65.
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KOLEJ LOKALNA TA R N O PO L- 
ZBARA2 S. A.

Bilans majątku z dnia 31 maja 1937.
Stan czynny: Majątek stały — W.irtosc 

kolei zł. 2,247.228.16. inwestycje zł. 54.000 
zL 2,301.228.16. Majątek płynny — Bank 
zł. 4.518.38. Papiery procentowe zł. 2.844, 
Rachunek przechodni — Antycypacje zł. 
700.0C. Rachunek zysków 1 strat: a) straty 
z lat ubiegłych zł. 85.449.53, b) strata za 
czas od 1/1 do 31 /V. 1937 zł. i5.0o9.53 zł. 
100.519.06 zł. 2,409.809.60 Stan bierny: K„. 
pitał akcyjny zl. 1,197.000.00, Kapitał amor 
tyzacyjny zł. 434.358,19. Z o b o w ią ż ą  zl. 
721.607.41. Fundusze specjalne zł- 56.&44.0*) 
z l  2,409.809.60. Rachunek i strat
za czas od 1/1. do 31/V 1937. W inien: Wy­
datki eksploatacyjne zł. 80.418.01. Odsetki 
bierne zł. 7.112.50. Podatek majątkowy zl. 
19.672.23 zł. 107.202.74. Ma. Dochody eks­
ploatacyjne zl. 91.955.81. Procenta z loka* 
cyj zł. 177.40. Strata za czas od I/I. d * 
51/V. 1937 zL 15-069.53 zł. 107.202.74. Bi- 
lans otwarcia likwidacji na dzień 1 czerw­
ca 1937. Stan czynny: Majątek stały —
Wartość Kolei zł. 1,866.869.97. Majątek 
płynny — Bank zł 4.518.38. Papiery pro­
centowe zł. 1.608.60. Rachunek przechodni 
-  Antycypacje zł. 700.00. Rachunek zy­

sków i strat zł. 100.519.06 zl. 1,974.216.01. 
Stan bierny. Kapitał akcyjny zł 1,197.000.0-1 
Zobowiązania zł. 721.607.41. Fundusze spe­
cjalne zł. 55.608.60 zł. 1,974.216.01. 3526

R«J»Uoi ! ■ 1 l a a u t  ł l f l n u l m  f  iHImld. Redaktor odpowiedzialny A. Kraoekwwefci. Z drak. „Slow* PoL“ Lwów, Zfenorowtce* 15


